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Wiadomości kraiowe. 


Ze Lwowa. — N. Pan raczył Pana An- 
„niego Hipper, Praktykanta w Radzie tu- 
CySzego Magistratu, mianować Auskultantem 
Przy ©. K. Sądzie szlacheckim Stanisła- 
Wowskim, 

Tuteyszy C. K. Sąd Appellacyiny mia- 
Nował Pana Grzegorza Zachariasiewicza 

Omorukiem graoicznym w Brzeżanach, 
lóry w tym charakterze d. 14. b. m. przy- 
'Ęge wykonał, 

nit: „Woyciech Morawski, Herszt rozbóy- 
zey kupy, która w kilku Cyrkułach Ga- 
TŻ piee zbrodni popełniła , został za 
p ż d zeniem naywyższśy Władzy na całe 
"s o naycięższego wiezienia skazany, i 
zł tu z óma swemi wspólnikami , między 
któremi także iedna kobiśta znaydowała się, 
Przez trzy dni na pręgirzu wystawiony. ` 
, Z Wiednia d. 11. Lipca. — Arcy Xiażeta 
i Arcy-Xiężniczki, powrócili z Pragi do tu- 
Cyszćy stolicy, Powrócił tu równie 2 tam- 
4d Poseł francuzki. 
- PE ta Nye nadchodzą ciągle sza- 
ec "32, atki do założonego w Gracu 
dą rcy - Xięcia Jana narodowego Mu- 
AE. którą to fundacyę N. Pan następuią- 

m Dokumentem potwierdzić raczył: 
taie 7 Franciszek Pićrwszy &c: Ze- 
i p NY ninieyszćm Naszćm, oraz Następców 
Bai ów Naszych imieniem. Nasz ko- 
DA rat Arcy Xiaże Jan, oświadczył Nam 
zbra, u. 1810tym swoie przedsięwzięcie, i iż 
fad e przez siebie z wieloma nakładami i 
sę mi Muzeum , Stanóm „Naszego dziedzi- 
chcę 8? Xięstwa Styryiskiego w tym celu 
siwą podarować, ażeby w stolicy tegoż Xię: 
czas Umieszczonćm zostało , 1 na wieczoe 
y do publicznego użytku, osobliwie zaś 


. 


do pomnożenia tak ważnych dla kultury 
kraiu naturalno - historycznych, chimicznych, 
matematycznych , fizycznych i technologiy- 
nych wiadomości słuzyło. Stany Styryt ua 
wiadomione o tóm przedsięwzięciu Naszego 
kochanego Brata, uznaiąc podczas przejazdu 
Naszego przez tę Prowincyę z iak naywiększą 
czcią i wdzięcznością wspaniałość i Szcze» 
gólnieyszą. troskliwość Arcy-Xięcia Jana o 
obecne i przyszłe dobro swoich współziom= 
ków , prosiły Nas tegoż roku iak naypokor- 
niéy, aby im wolno było kupić na umie- 
szczepie tegoż Muzeum Pałac Hrabiów Łe. 
slie właśnie podówczas przez licytacyę na 
przedaż ogłoszony, 1 przyłożyć się w ten 
sposob z swoićy strony ile możności dọ 
prędkiego wykanania chwalebaego przedsię< 
wzięcia Naszego kochanego Brata,“ 

„Skłoniliśmy się dnia 10. Paźdz. r. 1810 
do potwierdzenia podanego Nam przez wiere 
ne i nayposłusznieysze Stany Nasze Karynt. 
skie proiektu, którego celem iest utrzymanie 
i wzniesienie tego pożytecznego instytutu; 
Stany kupiły na mocy ngedy pomieniony 
pałac za 162431 ZR. w Bankncetlach, na którę 
to kupno daliśmy pod d. 16. Lipca r. 1811 
Nasze zezwolenie. Kochany Brat Nasz Arcy- 
Xiąże Jan, dał zatćm d. 16, Lipca r. 1811 
Stanóm Styryiskim I)onacyę na to Mu- 
zevm.** A z p 

(Tu nastąpuie Dokument donacyiny Je- 
go Cesarzowicowskićy Mci  Arcy- Xięcia 
Jana.) 

„Stany Styryiskie pragnąc przykłą- 
dać się podług sił swoich do ciągłego wzro» 
stu tego, dla dobra Kraiu tak dobroczynnego 
instytutu , oświadczyły Nam droga Naszego 
Styryisko-Karyntskiego Gubernium przez złą- 
czoną Czesko - Austryacką Kancellaryę Naszą 
nadworną, iż chcą na utrzymanie i powiek- 


` 
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szenie tego Muzeum dawać co rok z kassy 


.swoiéy domowćy 2000 ZR, w W. W., i pro- 


„silisnaypokornićy o zezwolenie Nasze na ten 


wydatek. 
A „„Dowiedziawszy się z szczególnieyszém 
upodobaniem o wdzięcznóm uznaniu tego 
wielkiego pożytku, iaki na całą Styryę 
przez wspaniałą darowiznę Naszego kocha- 
nego Brata Arcy -Xięcia Jana, i przez oso- 
biste dożywotne kierowanie iego tymże in- 
stytutem spływa, nie tylko powyższą Doracyę 
Naszego kochanego Brata wcałćy iey osno- 
«wie potwierdzamy, lecz zezwalamy oraz na 
coroczny wydatek 2000 ZR. w W. W. z kas- 
sy domowćy Stanów Styryiskich dla utrzy. 
mania i powiększenia Muzeum, O czćra tak, 
iak i o innych wydatkach Stanów, dokładne 
coroczne rachunki składane bydz maia. Bie- 
rzemy zatćm tę Donacyę w Naszą naywyz. 
szą Opiekę, i rozkazuiemy z zupełną władzą 
monarchiczną , ażeby we wszelkich częściach 
swoich po wszystkie czasy iak nayściślóy 
była dopełnianą, i żeby nikomu przeciw o- 
nóyże działać nie dozwalano. Ma więc bydź 
na to osobny Dokument potwierdzałący spo- 
rządzony, którego ieden exemplarz dla wia- 
domości Naszóy i Naszych Potomków w tay- 
ném Naszćm Archiwum domowćm powinien 
bydź złożony, drugi Naszemu kochanemu 
Bratu Arcy -Kięciu Janowi wydany, trzeci 
zaś posłany Słanóm Naszego dziedzicznego 
Xiestwa Styryiskiego dla zachowabia go 
w ich Archiwum, i dla wydania kopii one- 
goż Naszemu Gubernium Styryi i Ksryntyl, 
Staie się to za wiedzą, i Świadczy o 
tóm ninieyszy list potwierdzenia, który Na- 
sza C. K. pieczęcią iest stwierdzony i wyda- 
ny w Naszóm głównóm i stołecznćm mieście 
wićdńiu, dnia 27. miesiąca Lutego, w roku 
po Narodzeniu Chrystusa 18i2tym, a 20tym 
panowania Naszego, 


FRANCISZEK. 
Aloizy Hrabia de Ugarte, 


Królestwa Czeskiego naywyższy, i Arcy- 
Xięstwa Austryiackiego pićrwszy Kanclerz. 


Franciszek Hrabia de Woyna. 
(L. S.) 


Za naywyższym własnym roz- 
kazem Jego Ces. Król. Mości, 


fe 
Józef Hrabia Doblhofź. 


Pismo peryodycznć Vaterländische] 
Blśtter, umieściło następuiącą czułą histó- 
ryę: „Nieustanne wahanie się w planie życia 
i zbieg niepomyślnych okoliczności, wprawi* 
ły N. N. pochodzącego z dawnóy szlachać 
kićy familii] w położenie godne połitowaniaj 
zdawało się, iż mu nowy promień nadzić 
zabłysnak, gdy dnia 7. Lutego w Wićdnii 
zachorował, a dnia 29, umarł. Okropne bý 
ło naówczas położenie dwoyga bez matki ! 
oyca pozostałych sićrót , chłopca maiąceg0" 
łat 16, i dziewczyny 14 lat maiącóy, Oycieć, 
ich zostawił tylko długi, oni zaś sami łach: 
manami byli okryci, w wychowaniu cał: 
kiem zaniedbani, a będąc zostawionemi W 
Wićdniu iak gdyby na obcćy wyspie be 
przyiaciół, bez znaiomych, nie wiedzieli czy 
zńaydą gdzie dnia następuiącego pożywienić 
1 przytułek. Lecz właśnie gdy ich nędze 
naywyzszego doszła stopnia, znalazł się tak 
że ich zbawca. Właściciel gospody pod zio 
tym krzyżem N. 39 na gościńcu Marií 
Hulf Jędrzćóy Duschl, iest tym poczciwy" 
człowiekiem, u którego N; N. ze swoient 
dziećmi mieszkał, a który od czasu pobyt” 
ich w Wićdniu nie tylko żywił tę familię: 
lecz zastępował nawet z litości nad swoi 
gościem wszystkie wydatki na Lekarza i Ie 
karstwa. Stał ón się potćm drugim oycef 
tym nieszczęśliwym sićrotóm, które mu się 
wyrokiem Opatrzności powierzonemi być 
zdawały. Zatrzymał ich przy sobie, przył” 
dziówał ich , trzymał dla nich nauczyciela 
zbićrał dla nich datki u dobroczynnych z8 
iomych, udał się do towarzystwa Dam szlś 
chetnych, które także 100 ZR. w W. W. te 
wsparło siéroty; i nieustannćy to iego tro 
skliwości udało się nakoniec, że oboie M 
sićroty przyięto do publicznych, stanowi id 
przyzwoitych edukacyinych domów, w któ 
rych dalsze odbiórać będą wychowanie. <| 
Oby ten piękny przykład prawdziwćy ludí 
kości wielu znalazł naśladowców, a zach 
mąż ten miał ieszcze tę pociechę ocićran. 
łez wielu nieszcześliwym; lecz oby tak 
historya tych siérót mogła w każdym nieszcź, 
śliwym utwierdzić mocną wiarę w ludzko” | 
i w dobrotliwóy czuwaiącey wszędzie OP | 
trzności!” . = 

Z Pragi d. 6. Lipca. — Dnia 26. p: = 
raczył N. Pan w towarzystwie JW. Hrabieb" 
Wrbna, W. Szambelana i Pana Kutsohi 
ry, jeneralnego Adjutanta, odwiedzić wys” i 
wioną tu na Moldawie szkotę pływa 
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Instytut ten za nayusilnieyszóm staraniem 
ułkownika Hrabiego Bentheim założony, 
9 przez Kapitana Pfuel zczynną gorliwo- 
ścią kierowany, który mieszkance Pragi 
Między swoie naywybornieysze liczą instytu- 
Y, a w którym woyskowość swoje naypo- 
Wabnieysze znayduie ćwiczenie, miał szczę- 
KA pozyskać zupełną N. Pana pochwałę. 
Wychowańce 'pułków Rainera, Vogelsanga 
l freona, wielka liczba pływaczów ze stanu 
Woyskowego i niektóre osoby cywilne, sko- 
ay po części z naywyższego rusztowania 
2a danym znakiem do wody, czyniły rozmai- 
te ćwiczenia, i okazały nayzabawnieyszym 
Sposobem wszystkie korzyści, których sżtuka 
Pływania użycza. Kilku naylepszych pły wa- 
Czów pływało po otwartćy Moldawie, a 
Bay koło N, Pana przepływali, dało się sły- 
ŚĆ zgłębi wody głośne Niech żyie! Za- 
„AWiwszy N. Pan więcćy iak godzinę wtym 
"astytucie, wynurzywszy Panu Pułkowniko- 
Wi Hrabiemu Bentheim, iako téż Panu 
Ka pitanowi Pfuel w naypochlćbnieyszych 
Wyrazach swoje naywyższe ukontentowanie, 
oświadczywszy nakoniec życzenie widzenia 
Wkrótce tego wybornego instytutu po innych 
cdastach Monarchii, posłał dla wychowań.- 
moy i innnych pływaczów 500 ZR. w poda- 
Anku, i raczył na wsparcie instytutu wziąć 
cztery akcye onegoż. 


Wiadomości zagraniczne. 


Indye Zachodnie, 


i, Gazety wyspy Jamaiki do dnia 23. 
ala dochodzące zawićraią, iż na wyspie 
omingo strona Petiona bierze prze- 
nad stroną Christopha; że w bitwie 
es ł Petion w niewolą iednego Jenerała, 
ye ułkowników, i całą jazdę Christopha 
Wa > ludzi złożoną, Wysłał ón także kor- 
w i bryga z Cayes do eskadry swoićy 
sę cy au-Prince, który ta port trzy- 
hristophe w zamknięciu, Kilka ra- 
hristophe uderzał na Fort-Natio" 
toś s lecz zawsze go 2 znaczną stratą odpar- 
pp uadź tam iuż 7 wyższych Oficerów, i 
y T wielu żołnićrzy. Stanął ón w pół. 
nie, gh stronie miasta, i wystrzelł iuż do 
ie 1% ia 2000 razy, ale tylko trzy ko- 
Ereni » a dwie ranił. Ma, tam Ferion 
Woyska, i czeka tylko ną nadpłynie- 


zabra 


dal 


nie korwety i bryga, poczóm lądem i mo» 
rzem na Christopha uderzy. 


Brazylia. 

Donoszą z Rio-Janeiro, iż Lord 
Strangford poróżniłsię z Rządem portugal., 
skim z przyczyny iednego Anglika nazwiskiem 
Bellinghurtis, którego przy rozrzucaniu pism 
buntowniczych między woyskiem portugal- 
skióm schwytano i uwięzieno. Lord Strangford 
upominał się o niego iako n poddanego angiel- 
skiego, lecz Rząd portugalski nie chciał go 
wydadź, Z listów poprzedniczych dowiadu- 
icmy się, że Bellinghurts w woysku Rządu 
Buenos-Ayres miał stopień, i że podczas 
oblężenia Monte.Videa bardzo gorliwe 
czynił usługi. 7 > 


>- „Ameryka południowa. 
6.10 d 

Podług ostatnich wiadomości z Mexye 
ku, które przez Havannah nades.ły, ro- 
koszanie zawsze ieszcze znacznie są mocni. 

Gazeta w Trynidad wychodząca. do- 
nosj, że Królewsko-Hiszpańska flotylla zCu- 
mana, stoczyła d. 27, Kwietnia bitwę z e- 
skadrą Niepodległych składającą się z kor. 
wet, slopów, szalup i kilku sta:ków osadzo- 
nych Iludyaninami, którzy byli uzbrojeni strza- 
łami. Patryoci zdobyli w téy bitwie iedną 
korwetę. Bitwa trwała przeszło 3 godziny, 
po któréy się fotylla Królewska cofnęła. 

Fregata Laurustinus zawinęła zRio- 
Janeiro i rzeki ła Plata do Anglii, i 
przywiozła ztamtąd listy dochodzące do d. 
20. Kwietnia. Kroki nieprzyiacielskie rozpo- 
częły się znowu między południowemi Ame- , 
rykanami, Woysko Buenos-Ayres przeszła 
iuż (iak się z daie) rzćkę w celu uderzenia 
na Monte-Video, gdy tymczasem eskadra te- 
goż miasta na swoje dawne stanowisko przed 
Buenos-Ayres powróciwszy , zburzeniem 
miastu temu zagrażała, Nie przyszło: iednak 
ieszcze do potyczki, obię strony wydały tylko 
bardzo uszęzypliwe odezwy. Taż sama free 
gata przywiozła także tę nadspodzianą wia. 
domość, że Dwór Brazylyiski odesłał Po. 
sła angielskiego Lorda Strangford. 


Francya. 


Hrabia Lacepede mianowany iest wy- 
rokiem Cesarza d, 15, Czerwca w Królew 
Å z 
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ci wydanym, Prezesem Senatu na rok ieden, 
począwszy Od d. 1. Lipca. 

Journal de Empire donosi, iż Król 
Rzymski po odłączeńiu od piersi, ciągle iest 
zdrów, i że codziehnie prowadza go na prze- 
chadzkę w źwierzyńcu przy St. Cloudi w 
okolicy. 
= Ku końcowi Czerwca znaydowali się w 
Aachen prócz Królowóy Hortensyi (Ho'- 
lenderskićy) i iéy Dworu, Xiężna Elchin- 
gen , Hrabina Lavalette, Remusat, 
Ransouty, Baronowie Choiseul, Du- 
crest, Duński Kapitan okretowy Wulf &c. 

W Rennes zgromadzaią się 28 kompa: 
nii każda po 100 ludzi, które z 28 rót róż- 
nych Departamentów wybrano, i do artyl- 
leryi przeznaczóno. Stoią oni tamże małym 
obozem na tak zwanóm polu marsowem. 

Xiąże Rivoli ( Marszałek Massena) 
bawi teraz w kąpielach Piryneyskich, Eau x- 
bonnes zwanych. 

7 


Xiestwo Warszawskie, 


Gazety Warszawskie pod d. 14. Li- 
pca, nie zawićraią ieszcze żadnych doniesień 
g głównóy kwatery N. Cesarza Napoleona, 

W Poznaniu, Krakowie I innych 
miastach obchodzono z naywiększą uroczy- 
stością ogłoszenie Królestwa Polskiego, i 
wszyscy Urzędnicy uczynili akces do Konfe- 
deracyi jeneralnćy. Tenże sam akces zrobi- 
li Kommissarze Królewscy i Urzędnicy żup 
solnych wWieliczce. 

Gazety Warszawskie umieściły na- 
stępniącą mowę, którą Senator Wojewoda 
Wybicki powitał N. Cesarza Napoleona 
na granicy Xięstwa Warszawskiego: 

„Nayiaśnieyszy Panie! Władzco naypo- 
iężnieyszy przeznaczeń Europy! wstępuiesz 
w kray, któryś wydobył z nicości. O ycem 
iesteś tego ludu, w pośród którego się uy- 
rzysz. Twoia to dzielna prawica wzniosła 
wasze ołtarze, przy których błagamy Niebo 
o przedłużenie dni twoich. Tyś to N, Ce- 
sarzu i Królu podniósł i utwierdził tron na- 
szego , Monarchy, za którego rozkazem sta- 
wamy u nóg Twoich, iuż dawnićy zaszczy- 


ceni Twoim wyborem w Kommissyi Rządzą-' 


CEYRE 

„N. Panie! tłumacząc wiernie wolą na- 
szego Monarchy i iego uczucia poświęcenia 
+ O O . . -> 
sie, któremi iest przenikniony dla Twoićy 
naywspanialszćy Osoby swege wielkiego 


hd 


Sprzymierzeńca, oświadczamy, że żadia 0“ 
fiara nie będzie przykrą tak dla naszego Mo* 
narchy, iak dla iego dobrego ludu, a tos 
aby dać poznać całemu światu, żeś Ty iest 
naszśćm Bóstwem opiekuńczóm, i że tą tylko 
drogą postępować winniśmy , którą nam 
twola naywyższa wola i głęboka mądrość 
wskażc,*ć f 

„Co do nas, zaszczyceni nayznakomit 
szém, iakie spotkać może śmiertelnych, po: 
selstwem, mamy ieszcze obowiazek odebra* | 
twoie dalsze rozkazy; oczekuiemy nai nie, Í] 
te dopełniemy z naywiększą gorliwością * 
punktualnością.* 

Przechód wóysk przez Poznań do wiel 
kiego woyska trwa ciągle. Dnia 5, Lipcś 
przybył tamże zGłogowćy pułk pieszy 
Saski pod dowództwem Pułkownika Low» 
który częścią w mieście, częścią po wsiacii 
przyległych stanął. — Ogółem dało miasto P 0* 
znah rachuiąc od 1. Kwietnia do 30. Czerw” 
ca kwatćry dla 7 Marszałków, 73 Jenera* 
łów; 4:6 Olticerów sztabowych, 3642 Kap“ 
tanów i Poruczników, i dla 89,613 Podoffi | 
cerów i żołnićrzy. Stało tam ieszcze prócz 
tego 10,902 koni woyskowych. r 

Dnia 5. Lipca zamknięto na czas niela“ 
ki teatr narodowy w Warszawie z przy” 
czyny pięknych i gorących wieczorów. Akto 
rowie Dmuszewski i Kudlicz korzy 
staiąc ztćy przerwy, wyiechali za pozwole 
niem Zwierzchności na czas krótki do Wil 
na, aby tam za pomocą mieyscowych akt0* 
rów wystawiali patryotyczne sztuki. 

Uroczysty pogrzeb ś. p. Jana Łust 
czewskiego, Ministra Spraw wewnę* 
trznych i religiynych, odprawił się d. 6. Lip" 
ca ziak naywiększą okazałością, JW. Am 
bassador francuzki z Urzędnikami Ambassã 
dy, Jenerał Hrabia Dutaiłlis Gubernatof 
Warszawy, RadaMinistrów,Senat, Rada Stani 
Magistratury sądowe i administracyiue, Jeńć 
rałowie, Officerowie, i znakomici Cudzoziemc? 
byliprzytomnemi temu obrzędowi i uczcili p% 
mięć Męża, który dla swych wielkich cnót! 
zasług w życiu publicznóm i prywalnóm, pow 
szechny szacunek wziął zsobą do grobu. | 

Z, Lublina d. 15. Lipca, — Pod DU} 
bienką zbićra się (podług nadeszłych (U 
wiadomości ) korpus rossylski. Rossy" 
wpadali iuż kilka razy do krain naszeg” 
Dnia 13. b. m. wpadli kozacy do Włod*” 
wy, zrabowali miasto, i zabrali kassę celt% 
Dziś: otrąbiono u nas, ażeby za pićrwszć 
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Uderzeniem dzwonu na gwałt, każdy wziął 
Się do broni. 
„ Z Zamoscia d. 16. Lipca. — Otrzyma. 
liśmy dzisiay wiadomość o wtargnieniu nie- 
Przyiaciela do Włodawy. Kozacy mieli 
40 domów żydowskich w perzynę obrócić. 
Przeszłóy nocy wpadli kozacy ło wsi Ho- 
łubia ztćy strony, leżącćy , a poymawszy 
stoiącego tamże dla uważania granicy Poru- 
Czniką i kilku gardzistów narodowych, zno- 
wu zà Bug się cofnęli, Powystawiane na 
znak niebezpieczeństwa pale zsmolnemi krań- 
cami, palą się. Dnia dzisieyszego o godzi- 
nie zgióy zrana, wtargnęli Rossyanie koło 
trzyżowa niedaleko Dubienki w tu- 
feysze okolice. Miasto Hrubieszów qdo- 
Ywiadczyło także ich przytomności, 


Prusy. 


Jenerał. Major Kruse mark, Poseł 
Pruski przy Dworze francuzkim , wyie- 
chał d, 4. Lipca z Berlina do Królewca, 
W celu udania się ztamiąd do główaćy kwa- 
tery N. Cesarza Napoleona. 

W Tylży ogłoszono d. 24, Czerwca na- 
stępuiący rozkaz dzienny: „Prusacy! Ros- 
sya chce woyny, a ta się rozpoczęła. Wiel- 
kie waysko, do którego należycie, widzi 
6: z ukontentowaniem w swoich szeregach. 
: iaa poglądaiąc na was, chcą ie 
pochwalić i nagrodzić,” 5 

Macdonald, Xiąże Tarentu. 


Rossya. 


$ Donoszą zKrólewca pod d. 30. Czerw- 
Wi, lż woysko rossyiskie ustąpiwszy ku 
-ZwInie, osadziło oba ićy brzegi, a o- 
Puszczone między Dźwina i Niemnem o- 

kolice spustoszyło, c 
b W Państwie rossyiskićm ogłoszono na- 
qi iący U kaz Jmperatorski: My Alexan- 
JA „c. &c. Nadchodzące do nas wiado: 
e ści o zaszłych przez okoliczności czasowe 
> niektórych Guberniach Państwa Naszego 
rudnościach wzgledem publicznego obiegu 
N wymagaią coraz bardziéy konie- 
„e Bo wprowadzenia wszędzie , iednostay - 
WY obiegu bankowych Assygnatów Pań- 
Kay maa SA sj AR zdanie 
nowić e dsk wa iśmy za dobre posta- 
ępuie ; 1.) Assygnaty banku 


De 


Państwa, maią bydż w całym obwodzie Pań- 
stwa od dnia ninieyszego obwieszczenia u- 
ważane za posadę wszelkich obrachunków 
i ópłat. 2) Podług téy posady ustanowio- 
nym będzie cały obieg pieniędzy; tenże skła- 
da się: a.) Zopłat osób prywatnych na rzecz 
korony, b.) Z wypłat korony na rzecz osób 
prywatnych. c.) Zwypłat osób prywatnych 
pomiędzy sobą:—0O opłatach osób pry- 
watnych na rzecz korony: 3.) Po. 
nieważ wszelkie podatki i opłaty, które do. 
tad śrebrem powinny były bydź oddawane, 
począwszy od terażnieyszego 1812go roku 
podiug powszechnych przepisów Assygnata- 
mi banku Państwa płacone bydź maią, prze« 
to także wszystkie zaległe wśrćbrze podatki, 
które do dnia ogłoszenia ninieyszego rozpor 
rządzenia nie są zaspokoione, maią bydź od- 
tąd, rachuniąc dwa ruble za ieden, Assy- 
gnatami banku Państwa zapłacone. 4.) O- 
płaty, którć w Urzędach celnych, Admini- 
stracyi leśnćy za przedaż lasów koronnych 
i w Departamencie poczty w śróbrze składa- 
ne bywaią, powinny bydź na Assygnaty 
banku Państwa stosownie do rozporządzenia 
Ministerium Skarbu i Spraw Wewnętrznych 
wyrachowane, i odtąd temiż Assygnatami 
składane. 5.) Opłaty należące od domów 
szynkownych za poiedyńczą sprzedaż napo- 
iów i żywności, tudzież podatki od młynów, 
włości koronnych i innych gruntów w dzier- 
żawę puszczonych, obwarowane kontrakta- 
mi, maia bydź płacone, przed wyiściem kon- 
traktu miasto śróbra Assygnatami, rachu- 
iąc trzy ruble za ieden ; zostawia się jednak- 
że płacącemu wolność składania tychze opłat 
w monecie šrebrnéy. 6.) Dochody zdóbr ko- 
ronnych z mocy kontraktów dzierżawnych i 
ugod dobrowolnych wśrćbrze do kassy ko- 
ronnćy wpływaiące, iako też zaległości z 
tychże kontraktów pochodzące, maią bydź 
podług téyże samćy zasady w Assygnatach, 
rachuiąc trzy ruble za ieden, lub też podług 
woli płacącego w śrćbrze pobierane. 7.) 
Wszystkie ugody i kontrakty między koroną 
i osobami prywatnemi względem dzierżawy 
dóbr i podatków , zawićrane bydź maia od- 
tąd na Assygnaty Banku Państwa, — O wy- 
płatach korony na rzecz osob pry- 
watnych: 8.) Długi koronne, których wypła- 
ta należy się w śrebrze, będą tąż samą mo- 
netą, lub też Assvgnatami, podług będące- 
go na dniu wypłaty obiegu śrebrnćy monety, 
wypłacane, Wyłączaią się ztego: bilety Ban- 
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ku i Lombardu na monetę śrebrną wydane, 
tudzież obligacye Kommissyi umarzaiącćy na- 
rodowe długi, tak co do prowizyi, rake też 
co do kapitałów w monecie śróbrnćy spłacać 
się malących. 1o,) Wszystkie umowy, ugo- 
dy i kontrakty zawarte między koroną i o- 
sobami prywatnemi na antrepryzy i liwerun- 
ki, powinny na przyszłość nie inaczćy, iak 
tylko na Assygnaty banku jPanstwa bydź 
zawieranemi.— O wypłatach pomiędzy 
prywatnemi. 11.) Wszelkie rachunki go. 
spodarcze i handlowe, wszelkie obrachunki 
przychodów, tudzież wszelki publiczny obieg 
pieniędzy, nie moga inaczéy dziać się, jak 
na 'Assygnaty banku Państwa, 12.) Wszy. 
stkie więc ceny zwyczayne , ceny tatgowe i 
obieg wexlow, powinny podług tćv zasady 
na Assygnaty banku Państwa bydź stano- 
wione. 13.) Kontrakty, dokumenta zastawy, 
kupna, sprzedaży, lub pożyczki, wexle, 
skrypta, i inne tym podobne układy między 
osobami prywatnemi, mogą bydź za dobro- 
wolnóm zezwoleniem stron obiedwóch podług 
upodobania na Assygnaty, albo na śrebro 
zawiśrane i pisane; lecz nie mozua odmówić 
przyięcia wynikaiącey z onychże należytości 
Assygnatami, dawanćy podług obiegu śrebrą 
na dniu wypłaty. 14.) Co się tyczć dzierzaw- 
nych kontraktów i ugod między przy watne. 
mi osobami na śróbro teraz zawartych, wol- 
no iest płacącemu złożyć należytość śróbrem 
lub Assygnatami, stosownie do obiegu śróbra 
na dniu wypłaty. 15.) Podług teyże zasady 
pobićrać się będzie opłata z dóbr koronnych, 
które na mocy kontraktu w tómczasowóm 
posiadaniu rozmaitych osób zostaią, lub od 
tychże imnym są wypuszczone. Należące się 
od nich opłaty kwarciane i dzierżawne, skła- 
dane bydz mogą miasto śrćbra Assygnatami, 
rachuiąc trzy rable za ieden, W Peters- 
burgu d, 9. (21.) Kwietnia r. 1812. Ale 
xander. (Kontrasygnował) Prezes Rady Pan- 
stwa, Hr. Mikołay Sołtyków., 


Rozmaite Wiadomości. 


Mieli wyiechać do głównóy kwatery Ce- 
sarza Napoleona: Ze strony Króla Pruskiego, 
Jenerał - Major Krusemark (obaczyć Pru- 
sy); że Strony Króla Saskiego, Jenerał Ba 
roq Watzdorff, a ze strony, Króla Duńskie- 
go, Jenerał - Porucznik Szambelan Walters- 
dorit. 


Podług doniesień zīrankfórtus 

R aRAX wóysk francuzkich i innych ode 
ziałów do woyska należących, ciągle ie- 
szcze trwaią, y moa i5 

Hrabia Gottorp przyiechał dnia 22. 
Czerwca w nocy do Drezna, rozmawiał 
tamże długi czas z Hrabią Luckner spra: 
wuiącyin interessa Dworu Duńskiego, i 
wyiechał wieczorem do Tóplitz, — Dnia ts 
Lipca, przyiechał tenże Hrabia znowu do 
Krankfórtu nad.Menem, zkąd do 
Szwaycaryi powróci. 

Czytamy w Journal de P Empire ce 
następuje: 

Roku 17g9 gabinet Londyński ofiaro- 
wał był Porcie pośrednictwo do pogodzenia 
iey zRossyą. Odrzucił ie dumnie W, Wezyr. 
W podaney przez siebie nocie ztega powodu 
Panu Robertowi Ainslie Posłowi Angiel< 
skiśmu, którą tu niżey kładziemy, umiał o< 
cenić charakter polityki Angielskiey. Pismo 
to iest urzędowe; a dał ie do przeczytania 
w Izbie niższey członek iey wowczas, teraź 
zaš Lord Grey, dla okazania, do iakiey po* 
gardy przyszło iuż natenczas ministeriuiń 
Angielskie, i na iaką ohydę wystawiło na: 
ród. 

Nota „Tyle iest W. Sułtan po 
tężnym, iż może sam podług swego upo 
dobania zawrzeć pokóy lub wieśdź woye 
nę ; może pológać na wierności swoich 
poddanych; zna ich odwagę; doświadczył 
ich wierności, dobrey wiary, tych to cnót, 
wygnanych oddawna zzakątka Europy przez 
was zamieszkanego, Ieżli wszystkie narody 
chrześciańskie prawdę mówią, tedy Anglicy 
niewarci naymnieyszego zaufania, i zawsze 
są gotowi do frymarczenia ludżmi, Nie ma” 
ią Ottomanie nic do czynienia ani z Królem, 
ani z narodem waszym; nigd:śmy się do was 
nie udawali po radę; nigdyśmy was nie pro- 
sili o pośrednictwo w sprawach naszych, 4% 
ni o przyjażń waszą; czemuż więc teraz chce" 
cie bydź pośrednikami między nami a MO* 
skwą? Co was skłania do uczynienia przy* 
sługi niewiernym, za iakich nas macie? Wasz 
Wezyr (Król) o którym w tak szumnych 
mówicie wyrazach, musi mieć iakiś podstę* 
pny proiekt ku oszukaniu waszego narodu» 
który ma bydź nayłatwowiernieyszym 1 nay“ 
podieyszym w świecie, Nie zna innego BOr 
ga mad złota; a łakogstwo, iak nam powie”. 
Gziano, iest panuiacą namiętnością wasze 
Zawsze ięsteście gotowi kupić lub przedawać» 
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tawet Boga waszego; w oczach Ministrów 
i narodu waszego wszystko iest rzeczą han. 
dlową, , Czyliż więc nie iest zamiarem wa- 
Szym zaprzedać nas Moskwie? Dozwólcie, a- 
yśmy się sami naszemi sprawami trudnili ; 
gdy zerwie się nić naszey pomyślności, mu- 
Semy się podda6 naszemu losowi. Muszą się 
spełnić wyroki Boga i Proroka, i spełnią się 
bieochybnie, — Obłuda i chytrość stanowią 
waszą moralność; nie wstydziemy się wcale, 
że iesteśmy statecznie uczciwemi, sprawie: 
dliwemi, rzetelnemi i wiernemi, a takiemi za- 
Wsze jesteśmy w naszych politycznych sto- 
sunkach. leźli będziemy pokonani w woynie, 
poddamy się woli Boga, bo co się stanie, 
luż to ón od wieków -w księdze wyroków 
Swoich zapisał. Oddawna byliśmy pićrwszym 
W świecie narodem, i możemy się pochlubić, 
łeśmy przez kilka wieków tryumfowali nad 
zepsuciem, hipokryzyą i wadami innych na- 
todów, Czciemy Boga natury. Wierzemy w 
cięhońeta, a wy nawet w Boga nie wierzy- 
"es + Na iakąż ufność lud tak święto" 
dy zki zasłużyć może? . . « ; lakze wam 
zy diwy proi mogło, abyśmy powie, 
trzeba ę mogli narodowi, 123 zonemu, ieżeli 
. OE odgłosowi, przez wiarołom: 
ASB A w których żadney cnoty 
F. a a EN Ieszcze powtarzam , iż 
trebuie" E a mieć nie chce, i nie po- 
A go zsercem waszem sto- 

sunku. Tezli myślą waszą iest pozostać tu 
ESTE, lub iak wy "sami mienicie się 
- osłami, możecie pozostać wraz zinnemi A 
tami Chrześciańskiemi, a to póty, póki 
ad Aae iak powinniście, Obeydziemy 
Nigd K ez waszey pomocy co do morza. 
E aora mi „m jślata przypuścić waszych 
„A wee ER morza. Nie chcemy wie- 
Chełpicie niędzy wami a Moskwą zachodzi. 
-» WRZE 7 skłonili Moskalów do 
iesteżcie C zee: ale; ieżli, mie 
nayzepsutszym » M was R" a mala, 
Szym i n kół , iesteście atoli naydumniey- 
ES A ezwstydnieyszym. . . . . . Długo 
cych SIE mie o RE słuchało rad ob- 
z więc wsoaik rA o ich ofiarą, Brzydziemy 
Nami a Mop -POdTEdniGCi, mo Ni miiy 
E e ATRN BE rednictwem. Niechay 0 
atk! uż że ej i Ia nigdy wam 
Międz Dy n wiza odzi odpowiadac., 
natury “i ae nowsze ziawiska 
Bo. blisk leży Wulkan, kióty roku przeszłe- 
0 wysp Azorskich a głębi Occanu 


wybuchać począł. List iednego Amerykani- 
na znayduiącego się wtenczas na wyspie 
San-Miguel (nayludnieyszey między A- 
zorskiemi), daie o tém następuiącą do. 
kładnieyszą wiadomość : 

„Piórwszych dni Czerwca r. 1811, mie- 
szkańce wyspy Šan- Miguel zostali za« 
trwożeni nagłóm ziawieniem się dymu, Któ- 
ry zdawał się z ziemi wychedzić. Dym ten, 
Który się po całćy zachodnióćy części wyspy 
rozszórzył i przez dwa dni na niéy leżał, 
tak mocno był brzemiennym siarczystemi 
częściami, iż wiele ludzi obawiało się bydź 
uduszonemi od niego. Spostrzeżono potóm 
w odległości około 6 mil morskich ed stolicy 
Poso Delgada i iednćy mili od brzegu, 
na mieyscu, gdzie woda na pięćdziesiąt sążni 
głęboka była; z głębi Oceanu ogromne wy- 
buchnienie Wulkanu. Wybuchnienie to trwa- 
ło z nieustannym ogniem i dymem przez dwa 
dni. Obwód Wulkanu zdawał się prawie 
w około środkowego punkiu swoiego na trzy. 
miłe rozszórzać. Zarazem zdawał się Wulkan 
przez kilka godzin, zupełnie bydź uspokaio- 
nym, póki znowu w równey odległości og 
brzegu o iedną milę ku zachodowi, tak nagłe 
iak pićrwćy nie wybuchnął. Tu dopićro o: 
tworzyło się iedno z nayokazalszych , leczo- 
raz okropnych widowisk. Gwałtowny Wul- 
kan pod morzem, wyrzucał wciąż pod nie- 
biosa ztak naywiększą siłą ogromne bryły 
iaśnieiącego wszystkiemi tęczy kolorami o- 
gnia, wśród huku podobnego do naystrasz- 
nieyszóy bitwy morskióy. Bryły ogniste 
wybuchały na przemiany z wznoszącemi się 
słupami dymu, a ogromne skał sztuki mio- 
tane często niezmiernie wysoko, utraciwszy 
moc lotu, zlaty wały z większą Coraz szybko- 
ścią pa ziemię. Ostatnie to wybuchnienie 
trwało 6 dni. Spostrzeżono potóm na tóm 
mieyscu, z kąd naywięcóy wychodziło dymu, 
małą wyspę skalistą, która lawą była okry- 
ta, Nowa ta wyspa malącą iedną milę ab- 
wodu, iest prawie okrągła; a w srodku iéy 
znayduie się dół pełny wody, maiący pra: 
wie pół mili obwodu. Podczas owey okro- 
pnóy burzy srożącóy się W wnętrznościach 
natury, dało się uczuć na całćy wyspie Ŝan- 
Miguel trzęsienie ziemi. Mieszkance rato- 
wali się prędką ucieczką, a oprócz zapadnie- * 
nia się siedmiu małych kamienic w zacho: 
dniéy części wyspy, nie słyszano o żadnóm 
nieszczęściu. ” o 

Oczekuiemy interessuiących wypadków 


OO 4830 "<> 


la histocyi naturalaćy. i żeglugi z obeyrze- 
nia tóy nowóy wyspy, które wkrótce ma 
bydź przedsięwzięte, Nim ieszcze wybucha: 
nie Wulkanu zupełnie ustało, poważyło się 
trzech ludzi zbliżyć się ku niemu, lecz o- 
mal ciekawosci swoićy życiem uie przypła- 
cili. Pomimo wszelkich usiłowań, został ich 


Zatrwożeni tak niebezpieecznem - położeniem 
swoióm, zostawali tamże półtora godziny 
doczekawszy się nakoniec dnia spostrzegli, Zë 
twarze ich, ręce i suknie całkiem byty czar 
ne, i żę spód ich okretu był zasypany ra 
cal drobniuchcym czarnym popiołem. Nie 
wiómy ieszcze, czyli będzie -mógł płynać iw 


statek iak gdyby od wiatru prawie na pół 


Ż ie n ki okret między tą nową wyspą i wyspą 
mili wśród grubego dymu pociągnionym, 


San- Miguel. 
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Meteorologiczne postrzeżenia we Lwowie od dnia 15. do 19. Lipca 1812. 


"N || Czas po- | Ciepłomierz | Wilgocio: Kierunek Wia- Odmiany 
[| strzeżenia 34 KEGN | Mieaumura, | mierz. trów. powietrza. | 
Wsch. Stonc.| 28, pet t 10, 6. 89, 6. P. W. W. słaby chmury, deszcz, 
1542. popołud. oO NERT t 19. 64, 5. Po. W., sredni deszcz, 
| ifo. wnocy | 28, 2, 2. | t 14% 2. | 87, 8. | Po. staby o, | chmury, deszcz, 
Wsch. Słońo.| 28, 1, 5. | t 13; 4. | 9g, 3. | Po. cichy chmury, deszcz. 
1ólle. popołud,| 28, 2, 1.] t 16, 7. 67, 1. P. P. Z. sredni pochmurno, 
l1o. w nocy | 28, 3, O. t 13; 7: | 72, 5. P. słaby | pochmurno, 
| KR £ z SEE Naa NR AO IM en MEW. | 
| Vsak Sżezc. | 425, 2.4402 Tj <l2ug6" 77» 1. W, słaby | chmury, deszcz. 
1712, po potud. 28, 1, A f 16, 2. 78. W. sredni pochmurno. 
10. w nocy „| 28:1, 8. | t 12, 5 |-Q9l,:l. f W, słaby rzadkie chmury. 
' | Wsch.Stońc.| 28, 0, 9. | P 11, 8. 96, 3: W. staby | mgła, deszcz, 
1812. po połud.| 28, 0, 8. | t 17, 2. So ae P. Z. Z. słaby | deszez, wypogodz: 
|10. w nocy 29 M1, geol JIŻEZ MSZ. Ś1, 0a] P. Z. sredni pochmurno. 
l Wsch. Słonc.| 28, 1, 11.) + 8, 7. | 82, 1 P, Z. Z. słaby iasno, 
19l2. po połud.| 28, 1, 11| t 16, 6. | 55, 4. P. P. Z. sredni małe chmury, | 
10 w nocy | 28, 2, 7. | t 9 | 80, 2. | F. słaby | pogoda, 
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Chociaż iest wiadomo, ze prenumeratę na tę Gazetę nie Redakcya, lecz Expedył 
gazetowy tutcyszogo C. K. zwierzchniego Urzędu pocztowego przyimuie , przecież odebrał 
Redakcya wiele listów z pieniądzmi na prenumeratę, Odpowiedziała ona wprawdzie na wszy” 
stkie te listy, i posłała każdemu Prenumeratorowi rewers prenumeracyiny; lecz nie mog? 
na przyszłosć żadną miarą dosyć znacznych wydatków pocztowych ponosić i na podobne listy 
odpowiadac, uprasza każdego, aby się na swoićy poczcie prenurnerował. ` 
Pomimo tego, że Redakcya w egłoszeniu prenumeraty na terażnieysze półrocze " 
wczesne zaprenumerowanie Gazety prosiła, prenumerowałe się wielu dopióro wtenczas, g 
Numera 53, 54, 55,1 56 całkiem iuż były rozebrane. Stosownie więc do powyższego ogf0” 
szenia moga póznieysi Prenumeratorowie odbierać Gazetę począwszy od N. 57; lecz tylko dv 
póty , póki powiększona edycya wystarczy; późniey zas otrzymaią Numer Gazety ad tego dnid: 
którego kwota ich prenumeracyina (nie mogąca bydz przez to zmnieyszoną) do tuteyszego Exp” 
dytu gazetowego nadeydzie. - 
Wrescie oświadcza Redakcya, iż Edykta i inne pisma, które do Dodatku naleźćy 
tylko wlistach frankowanych, t za zapłaceniem zgóry kosztów inzercyi, przyimowac moż: 


